
%

str. l ABC — N O W IN Y CODZIENNE Nr. 72

M ARZEC

10
W T O R E K

»  l. < » 'M L C
-Ctmii 1 ■*- ”

6— 3 17 — 31

K S I Ę Ż Y C

wuchnd ,aehnd

n — 27 | 6 -  9
i»l. cln-i^Przyhyti

11 2-ł I 3 -4 6

D ziś: 40 męczenników. 
Ju tro, św Konstantego.

10.000 dzieci słoduje u  ©trrizcwie
Anemia i krzywica gnębią młodzież szkół powszechnych

“K  A  T ) 3  0

ZŁAZm
TEATIJ W IE L K I:  Dziś i codzien­

nie „K w ia t H awaju". W piątek „C a r­
men". W  niedzielę o 3.30 „Rose M a­
n ę ".

TE A T R  N  1R O D O W Y: Dziś prem- 
jera  „M ieszczanina szlachcicem" M ci 
jeża w- reży »erji i s udziałem Zelw e­
rowicza w  roli głównej.

T E A T R  P O L S K I: Dziś i codzien­
nie „W ieczór Trzech K ró li" Szekspi­
ra.

T E A T R  N O W Y : Dziś po la z  92-pi 
i  ostatni komedja „B yl aobie w ięzień" 
A r  ~uilh‘a.

"We środę prem iera w  reżyserji 
W ęg ierk i „T essa " („W ie rn a  n im fa ").

T E A T R  L E T N I:  Dziś komedja
„R az się tylko ż y je "  K iedrzyńskiego. 
Koniec przedstawienia o godz. 11 
w iecz

T E A T R  M A Ł Y : Dziś po raz o-
gtatni „N iedobra m iłość". Jutro 
przedstawień e  zawies^pne „powodu 
próby gene -alne; W  czw ai-ek  w  re- 
żyserji W am eckiego prem jera „K o ­
ko".

S T O ŁE C ZN Y  T E A T R  PO W SZ.: 
Dzis we w torek przy  ul. Elbląskiej 
61 o godz, 7 wiedz. „M os t" Szaniaw­
skiego. *

T E A T R  A T E N E U M : Do niedzieli 
włączna „P an  «Geldhab“ . W  przy­
szłym tygodniu prem jera „z tuki „S a ­
mach”  z Jaraczem i  Eichlerówną. 
Reżyser ja. P< rzanowskitj.

R E D U T A  (Kopern ika So 40 ): „P ie r  
ścień w ielkiej damy”  C. K . Norwida. 
P rem jera w  połow.e marca.

TE A TR  K A M E R A L N Y : Dziś
„M atura”.

T E A T R  M A L IC K IE J  daje dziś 
i  jutro wieczorem „T ra fik ę  pani ge­
nerałow ej" Bus-Feketegc.

T E A T R  „M IE L K A  REM JA ” . Dziś 
i  ju tro komedja muzyczna „Całus 
i nic w ięcej" z Mamuewiczowną, Kro 
k ow jd m  ł Sempolińskim.

C Y R U L IK  W A R S Z A W S K I: Dziś 
i codziennie nowa rew ja  „M yc ie  gło­
wy” 7.15 i 9.30.

W A R S Z  iW S K  \ SZOPK A  P O L I 
T Y C Z N A  (C a fe  C lub ): Dziś i cc
dziennie dwa przedstaw em a o godz. 
7-ej i 9-ej.

Alann, jak i podniosło jedno z 
pism lekarskich na tem at zastra 
szaiącego wzrostu chorób serca 
wśród naszej m łodzieży, zw rócił 
słuszną uwagę na zagadnienie 
stanu zdrow ia naszej m łodzieży 
wogóle, —  w te j dziedzin ie mamy 
b zwiem do zanotowania smutne 
dane.

Ciekawą ilustrację stanu zdro­
w ia dzieci szkół powszechnych 
stanowią wynik i badań w szko­
łach m iejskich w  r. 1934/35. Cy­
fry  te tyczą w praw dzie  tylko dzie 
ci szkół powszechnych, ponieważ 
jednak na 138 tys ięcy dz5eci u- 
częszczającyeh do szkół mipj- 
„kich na teren ie s to licy  blisko 
115 tysięcy stanowią dzieci szkół 
powszechnych można przyjąć, że 
dane te charakteryzują do pew ­
nego stopnia stan zdrow ia dzieci 
w  wieku szkolnym w ogóle.

ZŁE  O D Ż Y W IA N IE

Przedewszystk iem  tragiczn ie 
przedstaw ia się sprawa odżyw ia 
nia. N a  85.874 zbadanych dzieci 
—  10.854 dzieci je s t źle odżyw ia­
nych, aż 50.0U0 odżyw ianych śre­
dnio, a tylko około 25.000 dzieci 
odżyw ianych dobrze C y fry  te o- 
brazu ją dostatecznie rozm iary u- 
bóstwa m ieszkańców W arszaw y, 
k tórzy nie m ają  na to, by zapew­
nić dziecku n irm alne warunki 
rozw oju : Istn ieje mnostwo dzieci, 
które nie jada ją  w ogó le  obiadu, 
lub takich, które odżyw ia ją  się 
wyłączn ie jakąś wodnistą zupką 
czy samym chlebem —  w ie le  dzie­
ci nie otrzym u je w  domu śniada­
nia i główną podstawą ich po­
żyw ienia je s t porcja  przydzie lo­
na z dożyw iania szkolnego.

N ic  dziwnego, że na tle  niedo­
statecznego odżyw iania szerzą 
się przedewszystkiem  anemja i 
schorzenia gruźlicze.

A N E M JA , I R Z Y W IC A

*1 P R Ó C H N IE N IE  ZĘBÓW .

A  w ięc memal trzecia  część 
dzieci w  wieku szkolnym (zgó rą  
25 tys ięcy ) c ierp i na niedokrw i­
stość. Pow iększen ie gruczołów  
chłonnych notuje się u 39 tysięcy 
dzieci, g ru źlica  płuc i innych na­

rządów, lub podejrzen ie na gruź­
licę —  około 2.5 tysiąca dzieci, 
cnoroby płucne n iegruźlicze —  
5.5 tysiąca dzieci. Na serce cho­
ru je zgórą 6.000 dzieci.

N iepokojąco przedstaw ia się 
rów ieź ilość wypadków k rzyw ie j . 
blisko 24 tysiące dzieci plus 4500 
dzieci m ających skrzyw ien ie krę­
gosłupa.

N iepom yślny jest także stan o r­
ganów oddechowych, słuchowych 
i wzrokowych. N a  oczy choruje 
blisKO 60uG dzieci, na uszy —  
1600 dzieci, narośla, m igdały i t. 
p, schorzenia utrudniające od­
dech norm alny przez nos w ykry­
to u blisko 20 tys ięcy dzieci. 
W reszcie  na próchnicę zębów 
cierp i co drugie dosłownie dziec­
ko, bowiem na 85 tys ięcy dzieci—  
cierp i na zęoy 47 tysięcy. L iczba 
23.000 zawszonych św iadczy n ie­
tylko o ubóstwie lecz i o niskim 
poziom ie ku ltury znacznej części 
luaności.

ŹRÓ D ŁO  Z Ł A
N ie  można żyw ić w ątp liw ości, 

że w iększość tych chorob w'yniKa 
z niedostatecznego odżyw iania 
się, lub nieodpow iednich warun­
ków m ieszkaniowych.

K rzyw ica  — tc przecież typowy 
ODjaw u dzieci anemicznych, lu t 
zam ieszkałych w w ilg o c i; choroby 
oczu —  poza wypadKami wad o r­
ganicznych —  sa często wynikiem

niedostatecznego ośw ietlen ia izby, 
lub kąta izby, w którym  dziecko 
ślęczy nad lekcjam i. Fatalny stan 
zębów —  jes t zrozum iały, je ś li.s ię  
zważy, że opieka dentystyczna w 
szkole nie w ystarcza na potrzeby 
wszystkicn dzieci, uczęszczają­
cych do szkoły, natomaist leczenie 
u prywatnego dentysty jest luk­
susem, niedostępnym nietylko dla 
ubogiej rooziny robotniczo - rze­
m ieśln iczej, lecz i dla s fpry urzęd­
n iczej. W ycinan ie m igdałów  itp. 
narośli tak pospolitych u dzieci 
należy rów n ież do operacyj dość 
kosztownych, o których matki, 
nie m ające na kawałek chleba 
dla dziecka —  nie mogą nawet 
marzyć.

Najsm utn iejsze jes t jednak to, 
że c y fry  powyższe tycza tylko 
dzieci szkół powszechnych —  a 
w ięc najm łodszych —  od la t 7 do 
14. Cóż dziwnego, że m łodzież 
starsza zauada na choroby po­
ważniejsze, że szerzą się choroby 
serca, płuc, że um ieralność na 
gruźlicę w  Polsce je s t najwyższa 
na św iecie?

N ies te ty  nie można tu w in ić ty l­
ko... sportu. W inne są przede- 
wszystkiem  ciężkie warunki go 
spodarcze które nie pozw ala ją  na 
roztoczen ie dostatecznej opieki i 
nad normalnym rozw ojem  orga­
nizmu dziecięcego ju ż od niemów- i 
lęcia.

W TO R EK , D M A  10. III.
6.3C (icdy ranne...” * 634 Gimna­

styka 6.59 Muzyka (p l.). \V przerwie 
o godz 7 20 Dziennik por. 7.50 Pro­
gram na dzień bież. 8.00 Aud. dla 
szkol.

1157 Sygnał czasu 12.00 Hejnał 
z W ieży Marjackiej w  Krakowie. 12.03 
Dzieni.ik ooludn. 12.15 Aud. dla szkól 
(ula dzieci m l.): Opowiadanie p. t. 
„Koledzy Samowara” — wygi. B Hertz 
12.30 Konc. w wyk. Ork. T. Sertdyń- 
skiego (z e  Lwowa,'. 13.25 Chwilka 
gosp. domowego. 13.30 „Z  rynku pra­
cy ”.

15.15 Wiad. o eksporcie. 15.20 Prze­
gląd giełd. 15.30 Muzyka lekka (p l.).

Wiad. sportowe. 19.50 Reportaż ak 
tualny. 2C00 Muzyka lekka w wyk 
Ork Salonowej St. Rachonia z udzie 
len- L. Szczepańskiej i A. Asfona (p l.) 
20.45 Dzień, wiecz 20.55 „Obrazki z 
Polski współcz.” . 21.00 XXV-m a au- 
dydja z cyklu „ T W o R t ż U Ś C  TRY  
DERYKA C h O P IN A  (1810— 1849) 
w >prar prof. Zdz Jachimeckiego. —  
W yk Zofja Raccewiczowa \elud  
cis-moll, op. 45, Dwa mazurki z op. 41 
Nr. 3 —  H-dur Nr. 4 — As-dur, Nok­
turn fis-nioll, op. 48, Nr. 2, Allegrc 
de Concert A-dur, op. 46. 21.4C Ak 
malna pogad. go»p. 21.50 Audycja w 
75-ą loCznicę śmierć. T. Szewczenki 
22.25 Muzyka salon, i tan w  wyko­
naniu Malej Ork. P R. W  przerwie c

u f  « “ * " o * * ™ *
dy: Fantazja op. 31 na obój i fortep.
—  wyk. S. Snitckowsk' i J. Sulikoy.- 
ski Emnanud Chabrier: Buurrće fan- 
tająue, G Faure: d-ty Nokturn op. 
36 —  wyk. J. Sulikowski. P Roug- 
non: Scer a baletowa —  wyk. S. 
Smeckowski i J. Sulikowski. 16.45 
„Cala Polskę śpiewa” —  auc* popr. 
prof. ’ 5r. Rutkowski. 17.00 „Skarby 
'olski” : Soli potasowe” —  odczyt —  

wygł. di. Cz Kuźniar. 17.15 honceri

J U T U
APO LLO : „Jego wielka rndość’ . 
A T L A N T IC : „Kapitai B loo f” 
A D R Ia : „Manewry Aiuosne”  
A M O R : „Szanghaj” , „Tajemnicza 

Dam a”.

W sprawie ost^żenia podatkowego
p ra c o w n ik ó w  tra m w a jo w y c h  i au tobusow ych

Zarządy zw iązków  zawodowych 
pracowników tram w ajow ych  i au­
tobusów skierowały' w  sobotę, 
7. b. m W3pólny m em orjał do Za­
rządu M iejskiego w  spraw ie zwięk 
szenia obciążenia podatkowego 
tych pracowników przez podwyż­
szenie podatku dochoaowego i 
w prowadzen ie od 1 grudnia r. z. 
podatku specja lnego od uposażeń.

Au torzy m em orjalu proszą o 
zv 'o łan ie wspólnej kon ferencji W| 
celu szczegółow ego om ówienia 
tej sprawy w kierunku w yrów na­
niu plac przez zm niejszenie obcią­
żeń podatkowych

Jak wiadome, część w pływ ów  z 
powyższych podatków' przekazy- j 
wana jes t zw iązlcom samorządo­
wym.

Z  (uia&ta

w  wykonaniu Malej Ork. P. R.18.00 j AC RO N : ,.Idziemv po szczęście**,
„Skrzynka językow a”  —  prof. W . Do- „Now i Ludzie”
roszewski. 18.10 Pieśń' w  w y r  T. A N T IN E A : „Krew Cygańska” „Bu- 
Noher Mazursiewiczowej. L  van Be* ) 
thoveu-. W  .mogile ciemnej, Cl. Mor 
teverdi: Pozwólcie mi umrzeć, Al.
Scarlatti. Przestańcie, Caldaia: Come 
raggio di sol, B Marcello: Quella
fiamma cht nr”accende J. Brahms 
Sabcka oda op. 94, R. S:humann: 2 
p.tśni. 18.30 „Literatura jugosiowiari- 
sKa w  przekładach polskich” —  szkic 
lit. — wyg!, dr. W . Mole, prof. U. J.
(z  Krakowa). 18.45 Program na dz 
nasi 18.55 „Skrzynka r o l n —  inż.
W. Tarkowski. 19.05 Konc reki. 19.35 
W iad. sport. 19.50 Pogad. aktualna.
200 Koncert Symf. (z  Poznania).
R Wagner; Wstęp do misterjum muz.
„Parsifal” —  wyk. ork. J. Brahms:
Koncert fortepianowy a-moll - wyk, 
z tow. ork G. Konatkowska. 3 Kas- 
sern: Dies irae —  wyk. ork. R Du- 
caase: Marche symfon. —  wyk, ork.
W pi zerwie ok. godz 20.50 Dzien. 
wiecz. oraz „Obrazki z Polski współ­
czesnej” .

22 00 .S O W IZD R ZA Ł  Z  T A M T E G O  
Ś W IA T A  ” —  III A K T  OPLŻPY KOM  
JAKO G D T O V A C A , T E K ST  M ILA N A  
B E Ó O Y IC A  (T R A N S M  il Z A G R Z E ­
B IA ) 22.45 „Kult bohaterów w Pol­
sce" —  odczyt w  lęz. niem. (z< Lw o­
w a ) (T r. do Berlina). 23.00 W iado­
mości meteor, dla żeglugi powietrz 
nej. 23.05 Muzyka tan (p l.)

ŚRCDA, DNta  11. U L

6.30 Kiedy ranne...” * 6.34 Gimna-

rzr
A S : „Legjon  nieustraszonych” • i 

„Rzeezpuspolita miłości”.
B A Ł T Y K : „Należę do Ciebie”.
CAS1NU: „Zew  krwi”.
CORSO: „To lubią mężczyźni", — 

rew, a.
C .u T IO h :  „Dodek na froncie”.
COLOSSEUM  (d u że ): „Burłak  j 

nad W o łg i” i występy cyri owe
COLOSSEUM M A Ł E : „Piesnian

W arszaw y” .
C Z A R Y : „Bosam bo”, „Buster Ke- 

aton"
EUROPA: Złotowłosy Brzdąc*.
E L IT E : „kapsod ja Bałtyku”
ERA: „Dom Nr. 56” i „Nocne Życie 

B ogów ".
F ILH A F .M C N JA : „M azur” .
FO R U M ; „Piekło” i .-Pechowcy”.
F A M A : „Gabinet figu r wosko-

wych” .
F L O R ID A : „Pat i Patachon, jako  

bezdomni”, ,.8 godzin Dr: M organa”
H O LLYW O O D  „Pod pałacem nie­

bem Argentyny”.
H E LIO S : , .Mała Mateczka" i dod.
IT A L IA : „Noc weselna” i uod
K IN O  PA R . sW. A N D R ZE JA  

„An tek  Policm ajster” .
K O M E T A : „N asze Słoneczko”, ,
LOS „Yeronika”
M AJF.ST IC : „Czu-Czin-Czau**. 
MARS: „Kochaj tylko mnie” i dcd.

Seąuuia” i „Księżniczka

26-TE P O S IE D ZE N IE  
Kom isji Finansowo-Budżetowej Tym ­
czasowej Rady M iejskiej odbędzie się

Latarnie
23 b. m.

W  ubiegłą n iedzielę odbyło się 
zgrom adzenie doroczne Zw. W ła ­
ścicie li Dorożek Samochodowych 
N ajpow ażn ie jszem  zagadnieniem  
zgrom adzenia była sprawa zamie 
rzonej przez w ładze adm in istra­
cy jn e i smorządowe obniżki ta ­
ry fy .

O bniżen ie je j  w  chw ili obecne, 
— uważają taksówkarze za kata­

stro fa lny cios dla przem ysłu tak­
sówkom ego, k tóry  i tak znajdu je 
sie w  przededniu upadku.

Poruszana była rów n ież bar­
dzo obszern ie sprawa zam iany

taksówek w krepie
-  dzień ratunku samochodów

kursujących obecnie taksówek na 
nowe. Renow acja  taboru nie 
może jednak nastąpić w cześn iej, 
zamm nie uregulowana będzie 
sprawa wydawania koncesyj O- 
becnie koncesje wydawane na 
kres 6 m iesięczny, s tw arza ją  at­
m osferę c iąg łe j n iepewności i nie 
dają gw arancji zam ortyzowania 
poważnych kapitałów .

Na zebraniu niedzielnym  zapa­
dła sensacyjna rezolucja. Zw. 
W łaścic ie li Dorożek Samochodo­
wych, łączn ie ze Zw  Zaw. T ran ­
sportowców, postanawia dla zwró

Wypadki i kta dziele
Skutki fig lów . 10-letni M iihał 

Majda, (Ogrodowa 46), uczeń, w  cza 
me opuszczania się po poręczy k lat­
ki schodowej, upadł i  zlamal lewą 
rękę.

B ójka nożowa. P rzy  ul. W iedeń­
skiej 12, w ynik ła bójka, a następnie 
rozprawa nożowa, w  czasie której 
31-letni Henryk Helbich, mechanik, 
(lokatcr tegoż domu), otrzym eł no­
żem ranę cięto-płatową czoła, z prze­
cięciem naczyń krwionośnych.

Samobójstwa bezrobotnych, 40- 
letn i Karol Defler, (D zika 4 ), bezro­
botny, otruł się kwasem sol.iym w 
bramie domu (Zastowska 34, G ro­
chów ). Desperat zmarł w  szpitalu.

W  bramie domu Kopińska 3 otruł 
się ługiem 24-letni Franciszek M a­
kowski, robotnik, ostatnio bez pracy. 
(Kopińska 8). Stan niedoszłego sa­
mobójcy —  ciężki

29-letnia Józefa Cichecka, hafciar- 
ka, (Krochm alna 58), wskutek za­
wodu miłosnego napiła się esencji 
octowej.

30-lctn5a Michalina Kluze, (W ileń ­
ska 29), otruła się esencją octową. 
Dwa ostatnie wypadki zakończyły się 
przepłókaniem żołądka

Napad na emeryta. N a  ulicy 
Ostrowskiej 6 nieznani sprawcy na­
padli na 69-letniego emeryta, A d a ­
ma Płusińskiego, zadając mu rany 
tłuczone g ł o w y .

1 małpy grjzą ... W  Ogrodzie Zoo­
logicznym, w czasie drażnienia e ę 
z małpą „Lusią” , została ugryziona 
w prawą dłoń 15-letnia „.az.m iera 
Włodarczykuwna, uczennica, (W ileń ­
ska 5).

Ostrożniej z bronią. 33-letni Ji rzy 
Jeliński, właściciel majątku w  Sta­
rej Miłośnie, manipulując rew olwe­

rem, spowodował wystrzał. Kula tra 
fila  Jelińskiego w  prawe podudzie.

12-letni Stanisław Wnjss, syr wdo 
wy, (Ż e la zra  58), zdobył z ni*.wia­
domego źródła rewolwer, kt iryra
groził kilku „sobom N ag le  W ajss 
dla żartów, w ystrzelił z rewolweru 
na klatce schodowej. Kula tra fiła  w 
czoło 4-letniego Jerzego świerczyń- 
skiego, syna rzlifierza , ' zam. w  tym  
że domu). W ajss, wraz z rew olwe­
rem uciekł,

śmierć do ucieczce kochanki. 32- 
letni Stanisław Kammski, (Boleść
9 ), malarz, zamieszkiwał, ^ raz z
przyjaciółką, która korzystając z 
nieobecności K., rzeczy sprzedała, 
mieszkanie zaś zlikwidowała i prze­
niosła się do swej siostry. Kamiński 
tak wziął do serca ucieczkę p rzy ja ­
ciółki, że otruł się esencją octową.
Kamiński zmarł w  szpitalu.

Zwolnienie 2 łbójcy. W ładysław 
Szymański, (W o lska  )9 5 ), robotnik, 
który działając w obronie własnej, 
zastrzelił z rewolweru Kazim ierzą 
Pazio, został zwolmony z aresztu.

Potrącona przez taksówkę. N a 
przystanku tram wajow ym  na ul.
M iodowej róg  D ługiej, podchodząc 
do nadjeżdżającego tramwaju, zo­
stała potrącona przez taksówkę Mar- 
ja  W ojtasiewicz, la t 30, ekspedj m i­
ka, zam. przy  ul. Okopowej 41 W o j­
tasiewicz odniosła ogólne poważne 
obrażenia. Opatrzyło ją pogotowie.

N agłe  zasl ibnięcie. Do W ładysła­
w y Bielskiej (Bem a 21) nauczyciel­
ki, lat 23, wezwano pogotowie ra­
tunkowe. Lekarz zastał Bielską nie­
przytomną i przew iózł dziewczynę 
do szpitala W olskiego. Zachodzi po­
dejrzenie, iż Bielska pope’ ruła samo­
bójstwo, trując się jakąś nieznaną 
trucizna.

cenią uwagi społeczeństwa na 
krzywdę, jaka dzie je  się taksów­
karzom proklam ować na 23 lim 
—  dzień ratunku ąamochodow 
W  dniu tym wszyscy w łaścic ie le  
i szo ferzy  taksówek ok le ją  je  p la­
katami propagandowemu zak rj- 
w ając latarn ie wozów  czarną 
krepą —  symbolem upadku prze- 
mj'słu taksówkowego.

Ponadto w  dniu tym  odbędą się 
w całym kraju ogórne w iece sa- 
m ochodziarzy oraz, propagando­
we przejazdy przez m iasta Do 
tego kroku, jak  stw ierdza rezolu ­
cja, zmuszeni są taksówkarze 
bezskutecznością dotychczaso­
w ych wystąpień.

Z zamiarem czynnego w ystą­
pienia o obniżkę cen m aterja lów  
pędnych noszą się zorganizowan. 
automobiliści. W ystąp ien ie to 
m iałoby posiadać charakter sa- 
m ochoaowego strajku protesta­
cyjnego

w dniu 10-go marca 1936 r. o godzi- 
nie 18-ej z następującym p ivgra  
niem: Prelim inarz budżetowy Miasta 
na rok 1936-37: 1) Bezpieczeństwo (
publiczne (bez straży ogn iow ej), 2) 
Spłata długów, 3) Różne, 4 ) Admi­
nistracja gespodarstwa rolnego i leś­
nego.

W A R S Z A W S K A  S TR A Ż  O G M O W A  
w  miesiącu lutym r. b. w yjeżdżała do 
polarów  ogółem 70 razy, z czego 
fa łszyw ie alarmowana była .az Bar­
dzo duży pożar był jeden, dużych — 
3, średmch —  4, m ałycf 61. N a j­
częstszą przyczyną pożarów była w a­
dliwa konstrukcja kominow, bo 37, 
nieostrożność 12 razy i eksplozja 1 
raz. Budowli przemysłowych palno 
się 8, oraz 55 ćomow mieszkalnych.

P R E L IM IN A R Z  B U D ŻE TO W Y 
M IA S T A

Dz siaj o godz. 18 odbędzie się po­
siedzenie komisji finansowo-budżeto­
wej Tym czasowej Rady M iejsk iej, na 
którem rozpatrywany będzie prelim i­
narz budżetowy m iasta na i.  1936-37 
w działach: 1) bezpieczeństwo pu­
bliczne (bez straży ogn iow e.), 2) 
spłata długów, 3 ) różne i 4 ) A g ril

S A M O W O LN E  PR ZE B U D O W Y
Spowodu braku dostatecznej ilości 

małych mieszkań i ognmnep.o na 
nie popytu, cały szereg różnych pro­
w izorycznych budowli i przyDudówek 
użytkowanych jest w cnarakturz* Jo- 
kali mieszkaln>'cn. Wobec zb liża ją­
cego się sezonu budowlanego lależj- 
przjrpmńnieć, że o ile  jes t *u dopusz­
czalne za zgodą władz butiowionych. 
o ty le  samowolne przeróbki i prze­
budowy są karane

M EW A
styka. 6.50 Muzyka (p l.) W  irzerw ie przez 30 dni” .
o godz. 7.20: Dziennik poi 7.50 Pro- r M E TE O R : „Kwiaciarka t  Prate- 
gran  na dzień bież. 8.00 Aud dla ru“  i „Skandale milionerów® 
szkół I MIEJSKIE Burza nad Anoaml”

*1.37 Sygna* czasu 12.00 Hejm l MUC.hA „Sing S ing"

S u j t o E  t i a l i
w  W ars7awie

Odbyło się posiedzenie podko­
m isji stołecznej Izby Przem yslo- 
wo-Handlow'ej w  W arszaw ie, któ­
ra, jak  wiadomo, w yłon iła  kom isję 
zagadnień regjonalnych , wobec 
poważnego zainteresowania się 
Izby sprawami go«podarczem i sto 
licy.

N a posiedzeniu omówiono spra­
wę budowy stałej hali w ystaw o­
w ej w W arszaw ie. Z odpow ied­
nią in ic ja tyw ą  w ystąp ił ju ż w r. 
z. prezes Izby Przem ysłowo-Han­
d lowej w  W arszaw ie, p. Czesław 
K larner, a w ładze m iejsk ie odnio­
sły się do tego projektu b. przy­
chylnie. Obecnie najw iększą trud 
noscią jego  rea lizac ji je s t  brak. 
odpowiedn.ch funduszów i z tego 
względu nie należy przew idyw ać 
rychłego przystąpien ia do budowy 
hali.

D la zachowania ciągłości prac 
przygotowawczych, wyprano spo­
śród członków podkom isjii spe­
c ja lny Kom itet, złożony z pp. 
p ro f. L . Lotha. inż. P io tra  D rze­
w ieckiego, nż. S Martensa i m i. 
S. Pronaszko.

Jako znawca zg łosił swój ak­
ces do prac Kom itetu  inż. N agór­
ski.

z W ieży Marjackiej w  Krakowie 12.03 
Dzien. połudn. 12.15 „Nowości mod> 
wioseniłej —  pogad., wygłosi Weil. 
12.30 ,Z oper Gn seppe Verdcego —  
Fantazje (p ł.). 13.2.5 ChwiUa gosp. 
domowego. 15.15 W iad o eksporcie 
15.20 Przegl. giełd. 15.30 Koncert 
Kwintetu Saionowego A Flato. 16.00 
„W ędrówki dookoła globu ’ : „Za chiń­
skim murem” '—  aud. w  opracowaniu 
J. StoŁsselówny i K. Piekarczyka (z  
Poznania) 16.20 Sonaty v ’ wyk. H. 
Tursch —  tortepian i m Turscha —  
skrzypce. M. BarbePa: Sonata g?moil; 
Fr. Schubert: Sonata D-dut op 137. 
16.45 Rozmowa muzyk ze słucha­
czem radja. 1700 „Dyskutujmy” : 
„W  obronie powieści tendencyjnej". 
L. Kruczkowski. 17.20 „Św iat jest na­
prawdę piękny” - aud. słowno-mu­
zyczne St Roya, ilustrowa-,; muzvką 
Fr. Lehara (z  Poznania). 18.00 „Ksią

M ASK A: „Ostatni sygnał” i „Kry- 
jówkr Szezęśtia”.

M E T R O : „Szir Haszirim ” .
N O W A  T O M B O L A ” : „6 .dt miło­

ści” , „Pojedynek ze śmiercią”
OKO PRASKIE Golgota
P A N . „Pan  Twardowski*1
P E T IT  T R IA N O N : .Mężczywu

wolą mężatki” , „Siostra M arta jest 
szpiegiem".

P O P U L A R N Y : „W esoła wdówka* 
i rewja.

P R A G A : „Anna C a rre »”, i rewja.
R IA L T O : „Oskarżam Cię, piątko" 

(L a  Matorn-eHs).
R A J : „N a  fali wspomnień”.
RFNA Pat i Patacnon —  jazbati- 

dyści i film oolski.
R O X Y : „Oczy czarne” i dodatki.
R O M A  (Now ogrodzka 4 9 ): „Cfca- 

pin piewca wolności” .
S F IN K S : „D aw id Coperfleld" i re-

żka i wiedza’ : O książce Beebe‘a wja
„923 metry pod w odą” —  St. Sumiń-1 SOKÓŁ: „K arie ra  Muzyka Jazzu”
ski. 18.10 Doiothy Helmrich śp,ewa j S T Y L Ó W Y : „Miłosne Nieapodzian-
pieśni angielskie i francuskie 18.3u k i".
.Skrzynka ogólna" —  dr. M Stępot Ś W IA T O W ID : „Koenigawark”
ski. 18.40 „Życie kult i ar;, stolicy” .!
18.45 Program n? dz nast, 18.55 „P o ­
znajmy przepisy finansowo-rolne” —  
inż. Fr. Zoll. 19.05 Koncer reki. 19.35

Ś W IA T : „Czarne oczy"
TO N : „Zaczęło się od pocałunku”, 
U u E C H A : W  walce z caratem”,
U N J A : „Foiies  Bergere”  i rew ,!.

Przed Wainym Zjazdem
Zw iązku Dziennikarzy R. P.

W niedzielę odbyło się pod prze­
wodnictwem prezesa Ścieżyńskiegu 
kolejne zebranie kwartalne zarzaau 
głównego Związku Dziennikarzy R. 
P., na którem  m. in. omawiane ob­
szernie sprawę ustawą- dziennikat 
skiej Zarząd p rzyją ł do wiadomości 
sprawozdani? swej komisji zawodo­
w ej w te; bp~avie i polecił je j u trzy­
mywanie dalszego 1 on ta itu  z rzę ­
dem i je go  organami, powołanemi 
do opracowania projektu ustawy, 
oraz dalsze przygotowanie i ureal­
nianie zgłoszonych m aterjalów. Zs 
rząd postanowił rownocześm i zwr

cić się do wszystkich Syndykatów 
i członków Związsu z apelem, aby w 
okresie prac przygotowawczych nać 
ustawą dziennikarska solidarnie p o  
pierali zabiegi władz organizacyj- 
nvch Związku, zm ierzającego ac 
uregulowania warunków pracy w  za­
wodzie dziennikarskim, w szczegól­
ności przez ograniczanie dyskusji w  
te j sprawie do terenu organizacyjne- 
g

W alny Zjazd Związku Dziennika­
rzy R. P. wyznaczono ni- niedziele 
dn 29 marca.

Tragiczne samobójstwo

^ m a r S I

Ś. p. Eugetija z Gawareck.„h Prócz, 
1. 37, w  M arsza wie; ś. p AugUŁtyn 
Żuk, 1. 49, w  W arszaw ie; ś. p. Bole • 
sław Avcnarius, przemysłowiec, 1.
67, w  W arszaw ie; i  Włady =.aw 
Jankowski-Kossobudzki, 1. 65, w  W ar 
szawie; dr Aaam  Przyb  irowsk., w  
W arszaw ie; ś. p. W itold  Butrymo- 
wicz, inż.. w  W arszawie.

Przy  ul. Fabrycznej 16, u mat­
ki swej, wdowy, A nny R ygiero  
w ej, zam. córica je j, 28-letnia S ta­
nisława Sibińska, handlarka u li­
czna, wdowa od 10-ciu m iesięcy. 
Sibińska będąc na Bródnie na 
pogrzebie sąsiada, odw iedziła  
grób męża. Po powrocie do domu, 
wdowa, pod v ’pływem  rozpaczy 
po stracie ukochanego męża, o- 
truła się esencją octową Bespe- 
ratke przew ieziono do szpitala.

Oprócz rozpaczy po mezu, po-

handlarki ulicznej
wodem targn ięcia  się S ibm »iu«; 
na życie b y ły : cięzk.e wan ink i ży­
ciowe, wskutek nikłych zarobków 
n iewystarczających na utrzymaa* 
nie siebie i dw ojga  drobnych 
dzieci, grożąca —  spowodu za­
ległego za 6 m iesięcy komornego 
—  eksmisja, zajęc.e ruchom osc, 
wskutek niezapłacenia kar za 
handel uliczny, brak pien iędzy na 
kupno towaru, oraz groźba odby­
cia kary ai esztu —  za handel

i


